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 13 grudnia cała Polska 
uczciła 35. rocznicę 

wprowadzenia w kraju stanu 
wojennego. Wspomnienia 

tamtych dni są wciąż żywe i z roku 
na rok rośnie liczba osób, które 
oddają hołd ofiarom dramatycznych 
wydarzeń.  str. 8-9

ŚWIĘTA BEZ 
DEKORACJI 2
 ŚCIANWA Mieszkańcy gminy 
Ścinawa nie mogą cieszyć oczu wi-
dokiem świątecznych iluminacji na 
ulicach. Wszystko dlatego, że samo-
rząd prowadzi spór z firmą Tauron 
Dystrybucja na temat wysokości 
opłat za utrzymanie oświetlenia. Po-
nieważ gmina nie ma podpisanej ze 
spółką stosownej umowy, Tauron 
nie wyraził zgody na montaż ozdób. 
Negocjacje trwają, ale zakończyć 
mogą się dopiero po Nowym Roku.

 LEGNICA Kontrowersje wokół 
reformy systemu edukacji nie cich-
ną, a przedstawiciele rządu dwoją 
się i troją, by uspokoić pracowni-
ków oświaty, uczniów i ich rodzi-
ców. Zapewnienia, że reforma jest 
konieczna i dobrze przygotowana, 
składał niedawno legniczanom 
dolnośląski kurator. Nikogo nie 
przekonał.
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Stan wojenny 
wciąż w pamięci
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 LUBIN Miłośnicy geocachingu 
spotkali się w lubińskim Parku 
Wrocławskim. Były nowe skrytki, 
specjalne monety dla najbardziej za-
angażowanych poszukiwaczy i opo-
wieści o wyzwaniach, jakie sobie 
wzajemnie stawiają. Okazuje się, że 
poszukiwania ukrytych przedmio-
tów stają się coraz popularniejszą 
i często już rodzinną rozrywką.
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Oddajemy Wam, drodzy Czytelnicy, ostatni w tym roku numer „Pulsu Regionu” – na dwa dni przed 
wyjątkowym, jedynym w swoim rodzaju wieczorem, w którym przy wigilijnym stole na kilka godzin 
zegar niemal zatrzyma się w miejscu, dzięki czemu znajdziemy czas nie tylko na wspólną kolację i po-
dzielenie się opłatkiem, lecz także na spokojną rozmowę, radość i odpoczynek w gronie najbliższych. 

Życzymy, by święta Bożego Narodzenia upłynęły Wam w ciepłej, rodzinnej atmosferze i pozwoliły 
chociaż na chwilę zapomnieć o codziennych sprawach do załatwienia i wszelkich troskach. Życzymy 

też, by nadchodzący już wielkimi krokami Nowy Rok przyniósł Wam tylko szczęśliwe dni.

 Redakcja „Pulsu Regionu” i portalu Regionfan.pl

Jest taki dzień…
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PACZKI 
DLA KOMBATANTÓW
 POLKOWICE. 139 pa-
czek z żywnością i 130 
z chemią trafiło przed 
świętami do kombatan-
tów w gminach Chocia-
nów i Przemków po akcji 
polkowickiego Towarzy-
stwa Historycznego 
„Victoria”, zorganizowa-
nej w ramach „VI Bożo-
narodzeniowej Paczki 
dla Bohatera”. 
– Bilans przerósł nasze 
oczekiwania – mówi 
Magdalena Szymaszek 
z Towarzystwa Histo-
rycznego „Victoria”. 
– 1 300 kilogramów żyw-
ności i 550 kilogramów 
chemii gospodarczej. 
Odwiedzimy 57 domów 
w gminach Chocianów 
i Przemków.
Pierwsze dwa transpor-
ty darów wyruszyły 18 
grudnia, kolejne dotarły 
do osób zrzeszonych 
w Związku Kombatan-
tów RP i Byłych Więź-
niów Politycznych w Pol-
kowicach, który objął pa-
tronat nad akcją – na 
trzy dni przed Wigilią.
– Kochani, z całego serca 
dziękujemy za tak wiel-
kie zaangażowanie w ak-
cję „Paczka dla Bohatera” 
– dodaje Magdalena Szy-
maszek. – Mamy nadzie-
ję, że relacja z rozwozu 
paczek, będzie dla was 
motywacją, by w przy-
szłym roku po raz kolejny 
się do niej przyłączyć. 
Akcja „Bożonarodzenio-
wa Paczka dla Bohatera” 
organizowana jest w Pol-
sce i za granicą po raz 
szósty, w Polkowicach 
po raz drugi – pod patro-
natem Ministerstwa 
Obrony Narodowej, In-
stytutu Pamięci Narodo-
wej, Urzędu do Spraw 
Kombatantów i Osób Re-
presjonowanych, Świa-
towego Związku Żołnie-
rzy Armii Krajowej, Sto-
warzyszenia Rodzin 
i Sympatyków 12. Pułku 
Ułanów Podolskich, 
Związku Żołnierzy Naro-
dowych Sił Zbrojnych, 
Polski Zbrojnej oraz se-
kretarz stanu Kancelarii 
Prezesa Rady Ministrów 
Anny Marii Anders. Jest 
to inicjatywa społeczna, 
której głównym celem 
jest wsparcie obywateli 
polskich, którzy walczyli 
o wolność, suwerenność 
i niepodległość Ojczyzny 
w formacjach Wojska 
Polskiego, sojuszniczych 
armii państw koalicji an-
tyhitlerowskiej, pod-
ziemnych organizacjach 
ruchu oporu oraz byłych 
więźniów hitlerowskich 
obozów koncentracyj-
nych i stalinowskich ła-
grów.   (UR) 

W tym roku W tym roku W tym roku W tym roku W tym roku 
bez świątecznych
dekoracji
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F irma Tauron Dystry-
bucja nie wyraziła 
w tym roku zgody, 

byśmy mogli powiesić ilu-
minacje świetlne, przez co 
ścinawianie nie będą mo-
gli cieszyć się świętami, jak 
mieszkańcy innych miast 
– mówi burmistrz Ścinawy 
Krystian Kosztyła. – Myślę, 
że nie powinniśmy wią-
zać spraw negocjacyjnych 
z okresem świątecznym. 
To trochę cios poniżej pasa 
i stosowanie praktyk mo-
nopolistycznych – dodaje.

Ścinawa negocjuje nową 
umowę już od prawie dwu-
nastu miesięcy. Poprzednia 
skończyła się wraz z 2015 
rokiem. Początkowo robiła 
to wspólnie z kilkunastoma 
innymi gminami. Jednak 
wszystkie te samorządy, 
poza ścinawskim, podpisa-
ły już porozumienie z Tau-
ronem Dystrybucja.

– Uważamy, że propo-
nowana przez Tauron staw-
ka za utrzymanie jednego 
punktu świetlnego na po-
ziomie 18,45 zł to za dużo 
i oczekujemy uzasadnienia 
tych kosztów. Płacimy więc 
Tauronowi tyle, ile według 
nas powinniśmy płacić, 
regularnie co miesiąc. Jest 

to stawka 9,50 zł obliczona 
przez naszych pracowników 
– wyjaśnia burmistrz Kosz-
tyła, podkreślając, że fi rma 
ustala z każdą gminą inną 
cenę.

I choć firma Tauron 
Dystrybucja, po nagłośnie-
niu sprawy z oświetleniem 
świątecznym przez władze 
Ścinawy, zaproponowała 
jeszcze jedno spotkanie 19 
grudnia, to na rozwiesze-
nie ozdób okazało się już 
za późno.

– Ścinawa jest jedyną 
gminą na terenie woje-
wództwa dolnośląskiego, 
z którą nie udało się pod-

pisać umowy na eksploata-
cję oświetlenie ulicznego. 
W tym roku spotkaliśmy 
się z gminą kilka razy. Ne-
gocjacje wciąż trwają. Spot-
kamy się znowu w połowie 
stycznia. Mamy nadzieję, 
że uda się osiągnąć porozu-

mienie, które będzie satys-
fakcjonowało obie strony 
– mówi Łukasz Zimnoch, 
rzecznik prasowy Tauron 
Dystrybucja.

Ścinawa postanowiła 
ozdobić ulice tam, gdzie 
może. Nie znajdziemy więc 
iluminacji na żadnej z 1200 
lamp należących do Tauro-
nu. Świąteczne ozdoby zo-
stały powieszone na trzech 
lampach znajdujących się 
bezpośrednio przy ratuszu, 
należących do gminy. Przy-
ozdobione też zostały nowe 
energooszczędne lampy 
w Parszowicach i Zaboro-
wie – to również własność 

samorządu – oraz obiekty 
użyteczności publicznej. 

– Podczas poniedział-
kowego spotkania z przed-
stawicielami Tauron Dys-
trybucja rozmawialiśmy 
głównie o stawce za ob-
sługę, serwis oświetlenia 
ulicznego. Jest dla nas za 
późno, by wieszać świą-
teczne ozdoby na lampach. 
Po odmowie fi rmy, musie-
liśmy odstąpić od umowy 
z wykonawcą, który miał 
to robić. Poza tym część 
iluminacji już rozdyspono-
waliśmy i systematycznie 
pojawiają się one w innych 
miejscach. I choć Tauron 

uzależnia udzielenie zgo-
dy na wykorzystanie lamp 
do świątecznej iluminacji 
od podpisania umowy, to 
widać, że jest wola porozu-
mienia. Pojawiło się świateł-
ko w tunelu. Uzgodniliśmy, 
że wrócimy do rozmów 
w styczniu i mam nadzieję, 
że wtedy uda się nam dojść 
do porozumienia i podpisać 
umowę, a w przyszłym ro-
ku w okresie świątecznym 
ozdoby pojawią się również 
na ulicznych lampach nale-
żących do Tauronu – mówi 
burmistrz Ścinawy Kry-
stian Kosztyła.

Marta Czachórska

 ŚCINAWA. Na ulicach gminy Ścinawa nie będzie świątecznego 

oświetlenia. Samorządowi od roku nie udało się podpisać 
umowy z Tauronem Dystrybucja, więc teraz firma nie zgodziła 
się na powieszenie świetlnych ozdób na lampach. 

W tym roku 
mieszkańcy gminy 
Ścinawa zobaczą 
znacznie mniej 
świątecznych 
iluminacji
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W tedy schronie-
nia udzielił im 
nieżyjący już ks. 

Jerzy Gniatczyk. Otworzył 
drzwi kościoła św. Barbary 
w Rynku. 

– Dla mnie jest to bieg 
szczególny, bo tą trasą 35 lat 
temu uciekał z kopalni Rudna 
mój ojciec – mówi polkowi-
czanin Paweł Paździor. 

Po biegu przedstawiciele 
ZG Rudna i polkowickiego 
samorządu złożyli wiązankę 
kwiatów przed pomnikiem 
poświęconym Górnikom 
Polskiej Miedzi. Odprawiona 
została również msza w koś-
ciele św. Barbary. 

Kolejną odsłoną jubileu-
szowych uroczystości było 
odsłonięcie tablicy pamiąt-
kowej, znajdującej się przed 
wejściem do biurowca ZG 

Rudna. Napis na niej głosi: 
„17 grudnia 1981 roku od-
działy ZOMO brutalnie spa-
cyfikowały protestujących 
górników ZG Rudna.

W cechowni zakładu 
odbyło się też spotkanie 
z udziałem uczestników hi-
storycznych wydarzeń. Roz-
poczęło się ono minutą ciszy, 
by uczcić pamięć tragedii z 29 
listopada, kiedy po silnym 
wstrząsie życie straciło ośmiu 
górników.

Przypomnijmy, 14 grud-
nia 1981 roku górnicy w ko-
palni Rudna zjechali nie po 
to, by fedrować, ale by prote-
stować przeciwko wprowa-
dzeniu stanu wojennego. To 
był początek strajku okupa-
cyjnego. Wzięło w nim udział 
ok. 7 tysięcy pracowników 
Zagłębia Miedziowego (ZG 

Rudna, ZG Polko-
wice, PBKR). Straj-
kujący pilnowali też, 
żeby w kopalni nie do-
szło do szkód i utrzymali 
gotowość wydobywczo-
-produkcyjną zakładu. 

17 grudnia o godzinie 
7 rozpoczęła się pacyfi kacja 
kopalni. Dla tych, którzy 
tamtego dnia uciekali z ko-
palni, w siarczystym mrozie, 
wspomnienia nadal są bar-
dzo żywe i pełne emocji.

– Był duży strach, ale 
spowodowany tym, z czym 
nie mogliśmy się pogodzić, 
bo jak przeciwko nam stan 
wojenny? Nam górnikom, 
w ogóle Polakom? – wspomi-
nał Edward Bartłukiewicz, 
uczestnik strajku z grudnia 
1981 roku. – Byłem wtedy 
młodym człowiekiem, mia-

łem prawie pięcioletni staż 
pracy na dole, żona w cią-
ży, a ja tu, wśród kolegów. 
W wielkim strachu. No i ten 
poranek, kiedy oni zaczęli do 
nas strzelać. Ci ludzie, którzy 
nas rozpędzali, to było przy-
kre patrzeć, oni byli jacyś 
tacy nieobecni. Jakby byli 
nakręceni. Uciekałem w las, 
przez zakład przeróbki dotar-
łem do dwupasmówki, póź-
niej z kolegami dotarliśmy 
do kościoła w Polkowicach. 

Z tego pamiętam 
jeden moment, 

jakaś pani 
przyniosła 
mi obuwie, 
m i a ł e m 
zziębnię-
te nogi, 
bo byłem 
w fakir-
kach, nie 
z d ą ż y -

łem obu-
wia ubrać 

i w tych 
fakirkach na 

mrozie ucieka-
łem, ale wtedy nie 

czuło się tego zimna. 
Potem wracaliśmy autobu-
sami z Polkowic. Pamiętam 
autobus relacji Wałbrzych 
–Zielona Góra. Kierowca 
skręcił i do Głogowa nas za-
wiózł, bo wtedy mieszkałem 
w Głogowie, teraz w Lubinie.

Po zakończeniu strajku ca-
ła załoga ZG Rudna została 
zwolniona z pracy. Większość 
pracowników zatrudniono 
ponownie, często z niższym 
uposażeniem. Pozostali zwol-
nieni, z „wilczym biletem”, 
pod czujnym okiem Służby 
Bezpieczeństwa, nie mo-

gli podjąć pracy w żadnym 
zakładzie.

Uczestnikom tamtych wy-
darzeń podziękował Paweł 
Markowski, dyrektor naczel-
ny ZG Rudna:

– Dzisiejsza uroczystość 
skłania nas do tego, by przy-
wołać te ważne wydarzenia 
historyczne, a wiedzę o nich 
przekazywać kolejnym poko-
leniom Polaków. Tamtego, pa-
miętnego 17 grudnia nasi ko-
ledzy-górnicy musieli stanąć 
przeciwko przemocy totalitar-
nego państwa. Pamiętne jest 
to, co powiedział ksiądz Jerzy 
Gniatczyk tu, w tej cechowni 
kopalni Rudna: „I nie wolno 
wam, dla dobra całej ojczy-
zny, nie wolno wam jednym 
epizodem przerwać życia swe-
go nić czy nić braci swoich”. 
Ksiądz Gniatczyk i inni dusz-
pasterze, którzy byli wtedy tu-
taj z górnikami w tych histo-
rycznych chwilach, wiedzieli, 
że ich obowiązkiem wobec 
tych wszystkich szukających 
duchowego pocieszenia jest 
zachowanie tego, co najważ-
niejsze i najbardziej cenne – 
ludzkiego życia – mówił Paweł 
Markowski.

Urszula Romaniuk

17 GRUDNIA MINĘŁA 35. ROCZNICA PACYFIKACJI ZG RUDNA

W hołdzie bohaterom strajku

FOT. URSZULA ROMANIUK

 POLKOWICE. Ponad 300 osób wzięło udział w I Biegu im. 
Księdza Jerzego Gniatczyka – w 35. rocznicę pacyfikacji ZG 
Rudna. 17 grudnia biegacze pokonali trasę z placu przed kopalnią 

Rudna Główna do Rudnej Zachodniej (szyb R-III), a potem na 
polkowicki Rynek – tą samą, którą przed laty uciekali górnicy 
przed zbrojnymi oddziałami milicji. 

Mieszkańcom i Gościom życzymy radosnego i spokojnego

przeżywania Świąt Bożego Narodzenia.

Niech czas, spędzony wspólnie w rodzinnym gronie, 

będzie okazją do obdarowywania dobrym słowem 

i wzajemną życzliwością.

Niech zgoda i szczęście zagoszczą

we wszystkich lubińskich domach, 

a zrodzona w Noc Narodzenia Pańskiego wiara, nadzieja 

i miłość towarzyszą Państwu przez cały 

Nowy 2017 Rok.
Robert Raczyński 

Prezydent Miasta Lubina

Bogusława Potocka-Zdrzalik

Przewodnicząca Rady Miejskiej
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Jack  Nicholson - Kłopoty  z  facetami
Charlie  Sheen - Kompania  karna

Nicolas  Cage - Amos  i  Andrew
Peter  Gallagher - Ryzykowne  związki

Jude  Law - Bliżej

Legnica 59-220
Parkowa 1

Papierosy elektroniczne

Nowe otwarcie 
07.01.2017

sofly.pl

Lubin 59-300
Paderewskiego 90F
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Kurator 
nie przekonał nikogo
 LEGNICA. Dolnośląski kurator oświaty Roman Kowalczyk 

próbował osobiście przekonać do konieczności 
wprowadzenia reformy szkolnictwa nie tylko nauczycieli, 

ale i rodziców uczniów Gimnazjum nr 5 im. Księcia Jerzego 
Wilhelma w Legnicy.

To jedna z dwóch 
publicznych placó-
wek w mieście, któ-
rej grozi likwidacja. 
Mimo wysokiego 
poziomu nauczania 
i ogromnych nakła-
dów na inwestycje, po 
rządowej reformie szko-
ła ta straci rację bytu. 
Przeciwko takiemu rozwiązaniu 
sprzeciwiają się zarówno ucz-
niowie, jak i ich opiekunowie. 
Niezadowolenia z edukacyjnego 
pomysłu PiS nie kryje także pre-
zydent Tadeusz Krzakowski.

W ostatnim czasie to już ko-
lejna wizyta kuratora oświaty 
w Legnicy. Dwa miesiące wcześ-
niej Roman Kowalczyk zapew-
niał w tym mieście, że stanie na 
głowie, by wszyscy nauczyciele 
z likwidowanych gimnazjów za-
chowali pracę. Wówczas, z oka-
zji święta pedagogów, nawet 
śpiewał dla nich piosenki, czym 
zresztą skonsternował publicz-
ność. Natomiast 14 grudnia, 
podczas spotkania ze społecz-
nością legnickiego gimnazjum, 
zachwalał reformatorskie pomy-
sły innej Dolnoślązaczki – mini-
ster edukacji Anny Zalewskiej. 
Nikogo jednak nie przekonał.

Setka rodziców nie chcia-
ła słuchać przedłużającej się 
przemowy kuratora. Niektó-
rzy zaczęli wychodzić z sali. Po 
godzinie głos zabrał prezydent 
Legnicy, który ubolewał, że re-
alizacja rządowej reformy spad-
nie głównie na barki samorzą-
dów. Równocześnie zapewnił, 
że miasto zrobi wszystko, by 
podczas likwidacji samodziel-
nych gimnazjów nie zmieniać 
uczniom ani szkół, ani nauczy-
cieli. Rodzice jednak powąt-
piewają w te zapewnienia, bo 
widzą w tym nieracjonalność 
ekonomiczną. – Czy samorząd 
udźwignie utrzymanie tej szko-

ły dla czterech klas? – do-
pytywała jedna z matek.

Inni rodzice nie kryli 
obaw, że po likwidacji 
gimnazjum ich dzieci 
zostaną podzielone 

i przeniesione do kilku 
ośmioklasowych podsta-

wówek, co sprawi, że tam-
te placówki będą przepeł-

nione i lekcje zaczną się odbywać 
w systemie dwuzmianowym. 

Kurator w milczeniu przysłu-
chiwał się dyskusji prezydenta 
Legnicy z rodzicami gimnazjali-
stów. A ci nie ukrywali rozgory-
czenia. – Czujemy się podwójnie 
oszukani: zarówno przez rząd, 
jak i samorząd. Miasto nie daje 
nam możliwości zabrania głosu 
– grzmiała jedna z kobiet.

Wiele powodów do niepo-
kojów mają także nauczyciele 
gimnazjów. Wszyscy obawiają 
się, że jeśli po reformie klasy 
w podstawówkach będą liczniej-
sze, a co za tym idzie – wprowa-
dzony zostanie dwuzmianowy 
cykl edukacyjny – to wówczas 
czeka ich bezrobocie. Zamie-
szanie już teraz odbija się na 
uczniach. Widzi to wychowaw-
czyni pierwszej klasy, Gabriela 
Jednorał. – Od października 
dzieci pytają, co się z nimi stanie 
i przestały się koncentrować na 
nauce – ubolewa.

Pretensje zgłaszają także pra-
cownicy gimnazjalnej admi-
nistracji. – O tym, że w naszej 
szkole pracę straci niemal 40 
nauczycieli: alarmują wszyscy. 
Ale równocześnie milczą, że 
utrata etatów dotyczy kolej-
nych piętnastu osób, w tym 
woźnych, konserwatorów oraz 
pań sprzątających, obsługują-
cych stołówkę oraz księgowej – 
przyznaje rozgoryczona załoga 
samodzielnego Gimnazjum nr 
5 w Legnicy.

Joanna Michalak

G eocaching polega 
na znajdowaniu 
założonych przez 

innych graczy schow-
ków, ukrytych w terenie 
i oznaczonych jedynie 
współrzędnymi GPS. Im 
fantazyjniej schowana 
skrytka, tym większa 
duma i dla znalazcy, i dla 
twórcy. Gracze posługują 
się nickami i nie zdradza-
ją swoich imion.

– Posługując się GPS, 
np. w telefonie, szukamy 
kesza. Czasami, żeby go 
otworzyć, trzeba rozwią-
zać zagadkę. W środku 

znajdziemy zawsze ołó-
wek i logbook, w którym 
składamy własny wpis. 
Jeśli w skrytce są fanty, 
możemy je zabrać, ale 
wypada samemu też 
zostawić jakiś drobiazg 
– wyjaśnia reguły zaba-
wy Peter6, który wraz 
z ojcem i bratem należą 
do najbardziej zaangażo-
wanych keszerów w re-
gionie. Zbierają również 
woodcoiny – drewniane 
monety, pełniące rolę 
wizytówek. – Każdy ke-
szer może zamówić swój 
własny projekt „coina”, 

a potem na eventach ta-
kich jak dzisiejszy, moż-
na się nimi wymieniać 
lub handlować – dodaje 
Peter6, który zgromadził 
już 1 200 takich monet.

Także 17 grudnia nie 
zabrakło drewniaczków, 
były geopogaduchy, 
prezentacja przedmio-
tów podróżnych, foto-
relacje z MegaEventu 
w Terezinie oraz z wy-
padu na trial do Górz-
na – Polskiej Stolicy 
Geocachingu.

– O geocachingu do-
wiedzieliśmy się przez 

przypadek dwa lata te-
mu, byliśmy wtedy na 
zlocie zupełnej innej 
branży. Traktujemy to 
jako rodzinną rozrywkę. 
Na urlopie, w podróży, 
zatrzymujemy się często 
i szukamy, bo skrytki są 
w różnych, bardzo orygi-
nalnych, często związa-
nych z historią miejscach, 
o których nigdy byśmy 
się nie dowiedzieli w in-
ny sposób. Staramy się 
zawsze mieć przy sobie 
jakieś fanty, które zo-
stawiamy w skrytkach 
– opowiadają Nehima, 
Laguna i mała Zuzia, 
którzy przyjechali na po-
szukiwanie skarbów aż 
z Jelcza.

W sobotę w Parku 
Wrocławskim pojawiły 
się dwie nowe skrytki: 
„Sowi TB Hotelik” oraz 
„Dinozaury przez dziur-
kę od klucza”. Organi-
zatorzy zapowiadają, że 
do wiosny jeszcze kilka 
keszy pojawi się na tere-
nie Parku Wrocławskiego 
w Lubinie. Do tego czasu 
skarbów można szukać 
na Bocianim Szlaku lub 
Geocachingowej Ob-
wodnicy Lubina.

Katarzyna Woźniakowska
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Roman Kowalczyk

NOWE WYZWANIA DLA POSZUKIWACZY SKARBÓW

Geoskrytki
odnalezione!
 LUBIN. Rynna, hydrant, luźny korzeń czy ptasia budka – tajemnicze kesze 

poukrywano w najróżniejszych miejscach. Żeby się dobrać do zostawionych 

w nich fantów, travelbugów i logbooków, wystarczy GPS oraz trochę sprytu 

i spostrzegawczości. Na polskiej mapie geocachingu Lubin postawił dwie 

nowe kropki. Ponad czterdziestu pasjonatów tej oryginalnej zabawy wzięło 

udział w „Zimowym spotkaniu u dinozaura” w lubińskim Parku Wrocławskim.
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27 grudnia, 11.00 (wtorek) 
hala SP14, ul. Norwida 

ZAJĘCIA  NA  ŚCIANCE   
WSPINACZKOWEJ 
dzieci i młodzież

28 grudnia, 11.00 (środa),  
RCS - hala sportowa KEN 

GWIAZDKOWY  TURNIEJ  HALOWEJ  
PIŁKI  NOŻNEJ 
roczniki 2000/2001

 

www.rcslubin.pl 
tel. 76 756 11 03

29 grudnia, 11.00 (czwartek),  
RCS - hala sportowa KEN 

GWIAZDKOWY  TURNIEJ  HALOWEJ   
PIŁKI  NOŻNEJ 
roczniki 2002 i młodsi

30 grudnia, 11.00 (piątek),  
RCS - kręgielnia  

GWIAZDKOWE  GRY  I  ZABAWY  NA KRĘGIELNI  
szkoły podstawowe, gimnazjalne i średnie

r e k l a m a

WIADUKT
NA RUDNOW-
SKIEJ GOTOWY
 GŁOGÓW. Na tę wia-
domość od wiosny czeka-
li nie tylko głogowscy kie-
rowcy – nowy wiadukt na 
ul. Rudnowskiej w Głogo-
wie jest już gotowy. Inwe-
stycja realizowana przez 
Dolnośląską Służbę Dróg 
i Kolei we Wrocławiu 
kosztowała 5 mln zł. 
Zakres robót był bardzo 
szeroki i objął m.in. roz-
biórkę starego wiaduktu 
wraz z dojazdami oraz bu-
dowę nowego razem z do-
jazdami oraz przebudową 
skrzyżowania od strony 
centrum miasta.
Nowy, jednoprzęsłowy 
wiadukt ma nośność 50 
ton, dwa pasy ruchu po 
3,50 m każdy i chodnik. 
Od strony zabudowań są 
ekrany dźwiękochłonne. 
Wykonawcą robót była 
firma z Częstochowy.  (UR) 

Komendant idzie na emeryturę
 POLKOWICE. Po 26 latach służby, w tym siedemnastu w roli komendanta powiatowego policji, inspektor Witold Trzmielewski odchodzi 

na emeryturę. Jest najdłużej urzędującym na Dolnym Śląsku komendantem powiatowym tej formacji. W czasie swojej służby został odznaczony 
m.in. Srebrnym Krzyżem Zasługi oraz Medalem Srebrnym za Długoletnią Służbę.

Witold Trzmielewski roz-
począł służbę w policji w 1990 
r. Od początku związany jest 
z Polkowicami. Najpierw 
pracował w wydziale krymi-
nalnym, potem był jego na-
czelnikiem. Na stanowisko ko-
mendanta powiatowego został 
powołany w lipcu 1999 roku.

– Jestem zadowolony i od-
chodzę z satysfakcją. Jestem 
oficerem, mogę powiedzieć 
spełnionym – podsumował 
insp. Witold Trzmielewski. – 
Razem ze współpracownika-
mi tworzyliśmy tę komendę 
od podstaw. Uczyliśmy się 
pracy w innych strukturach. 
Było mi dane pracować z do-
brymi zastępcami i dobrym 
zespołem pracowników na 
rzecz mieszkańców naszego 
powiatu.

Bardzo dobrze współpracę 
z komendantem Trzmielew-

skim, między innymi w zakre-
sie poprawy bezpieczeństwa, 
oceniają samorządowcy po-
wiatu polkowickiego.

– Pan komendant umiał 
stworzyć przyjazną atmosferę 
wokół policji – mówi Marek 
Tramś, starosta polkowicki. 
– Potrafił też ułożyć dobre 
relacje w ramach współpra-
cy z samorządami. Nie było 
w ostatnich latach samorządu 
gminnego, który nie wzmac-
niałby pracy policji, przez 
zakup wozów czy sprzętu spe-
cjalistycznego, angażowanie 
się w remonty komisariatów. 
Odchodzi człowiek, który 
zrobił bardzo wiele dla nasze-
go powiatu.

Wiesław Wabik, burmistrz 
Gminy Polkowice, rozpo-
czął współpracę z Witoldem 
Trzmielewskim jako radny po-
wiatu pierwszej kadencji. Jak 

wspomina, obaj chodzili do tej 
samej podstawówki – polko-
wickiej „dwójki”. W dorosłym 
życiu, razem z innymi, tworzyli 
struktury nowego powiatu na 
mapie Polski, a potem ściśle 
współpracowali. W ostatnich 
latach już na szczeblu: gmina – 
komenda powiatowa.

– Wspieraliśmy policję 
odkąd pamiętam – dodaje 
burmistrz. – Przekazaliśmy 
budynek, w którym mieści się 
komenda. Były też nagrody 
dla najlepszych dzielnicowych 
czy współfinansowanie poli-
cyjnych etatów, by poprawić 
bezpieczeństwo mieszkańców. 
Są wspólne patrole ze Strażą 
Miejską.

– Taka jest kolej rzeczy, ale 
szkoda, że odchodzi – mówi 
Roman Kowalski, były bur-
mistrz Chocianowa, obecnie 
radny powiatu polkowickie-

go. – Życzę mu wszystkiego 
najlepszego na zasłużonej 
emeryturze. Współpracę z ko-
mendantem będę wspominał 
bardzo dobrze.

Zapytany o dalsze plany, 
Witold Trzmielewski pewny 
jest jednego: z Polkowic nigdzie 
się nie wybiera. Jak dodaje, 
będzie mieć więcej czasu dla 
rodziny i na realizację swoich 
pasji, na które wcześniej często 
brakowało mu czasu.

– Turystyka, a także teatr 
i film, które bardzo lubię – wy-
mienia inspektor Trzmielew-
ski. – Lubię też zwiedzać różne 
zakątki Polski.

Być może z polkowicką ko-
mendą jej wieloletni szef tak 
szybko się nie rozstanie. Jest 
bowiem inicjatorem budowy 
nowej siedziby policji w tym 
mieście.

Urszula Romaniuk
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Inspektor Witold 
Trzmielewski jest 
najdłużej urzędującym 
na Dolnym Śląsku 
komendantem 
powiatowym policji

 GŁOGÓW. Prezydent Rafael Rokaszewicz i starosta powiatu 
Jarosław Dudkowiak podpisali protokół z negocjacji dotyczących 

zbycia 40 proc. udziałów Głogowskiego Szpitala Powiatowego 
na rzecz gminy miejskiej. Teraz decyzje w tej sprawie należą 
do rad: powiatu i miejskiej.
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Z łożona przez włodarza 
miasta oferta zawiera 
zaproponowaną już 

wcześniej zapłatę za udzia-
ły wraz z dokapitalizowaniem 
–  łącznie 12 mln 112 tys. zł. 
Należność ta ma być wniesiona 
w dwóch transzach: 7 mln 267 
tys. zł w momencie podpisania 
aktu notarialnego, a 4 mln 845 
tys. zł – rok po tej transakcji.

Kolejne zapisy dotyczą m.in. 
gwarancji zatrudnienia obecne-
go personelu spółki, a także zgo-
dy na ogłoszony plan jej rozwoju. 
Poza tym szpital ma zapewnić 
mieszkańcom miasta nocną 
i świąteczną opiekę.

– Co najważniejsze, przy 
zachowaniu proporcji 60 do 
40 procent, wszystkie uchwa-
ły zgromadzenia wspólników 
i rady nadzorczej muszą być 
podejmowane większością 
3/4 głosów – mówił prezydent 
Rokaszewicz. – Wnioskuję 
też, by transakcja nabycia 40 
procent udziałów w spółce 
otwierała możliwość pierw-
szeństwa nabycia kolejnych 
udziałów przez Gminę Miej-
ską Głogów.

Dodajmy, że niedawno Klub 
Radnych KWW Jana Zubow-
skiego zgłosił własną propozy-
cję – zakup przez miasto 100 

proc. udziałów za symboliczną 
złotówkę.

– Na dziś jest tylko jedna ofer-
ta nabycia udziałów – podkreślił 
prezydent Głogowa. – Wszystkie 
inne propozycje uważamy za 
niekonstruktywne i mające na 
celu oddalenie w czasie całego 
procesu. Oczywiście, to jest moja 
propozycja, z którą zapoznałem 
zespół konsultacyjny, dorad-
czy składający się z radnych 
miejskich.

Jak dodał Rafael Rokaszewicz, 
nie wszyscy radni podzielali ten 
pogląd, ale ostateczne decyzje na-
leżą do rad: powiatu i miejskiej. 
 Urszula Romaniuk

GŁOGOWSKI SZPITAL POWIATOWY O KROK OD NOWEGO WSPÓŁWŁAŚCICIELA

Koniec negocjacji 
w sprawie szpitala
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13 GRUDNIA CAŁA POLSKA UCZCIŁA 35. ROCZNICĘ WPROWADZENIA W KRAJU STANU WOJENNEGO

Lubin też pamięta!
 LUBIN. 13 grudnia pod 
pomnikiem Pamięci Ofiar 
Lubina ’82, w towarzystwie 
strażaków z płonącymi 
pochodniami i kibiców 
z flarami, złożono kwiaty, 
wspominając wydarzenia 
sprzed 35 lat, czyli 
wprowadzenie stanu 
wojennego. – Warto o tym 
mówić i przypominać – 
podkreśla starosta lubiński 
Adam Myrda, odcinając się 
jednocześnie od apelu KOD, 
wzywającego ludzi do 
wyjścia na ulice 13 grudnia.

W  tym roku nie było 
tak mroźno i śnież-
nie, jak 35 lat temu. 

Ci, którzy pamiętają tamte 
czasy, wspominają, że na ulice 
wyjechały czołgi, a w telewizji 
puszczano przemówienie gene-
rała Wojciecha Jaruzelskiego. 
Wielu nadal ma jeszcze w pa-
mięci, co wtedy czuło, dla nich 
to bardzo smutna rocznica.

– Każda rocznica, która wią-
że się ze śmiercią ludzi, jest smut-

na. Ta również, mimo że to już 
35 lat od momentu, kiedy wpro-
wadzono stan wojenny – mówi 
Adam Myrda. – Zawsze mó-
wimy tylko o 13 grudnia 1981 
roku, ale stan wojenny trwał 
do połowy 1983 roku, a tak na-
prawdę do 1989. Zginęło wielu 
ludzi, setki zostało internowa-
nych, tysiące musiało opuścić 
kraj. Nie mówimy o tych, którzy 
stracili pracę, zostali zwolnieni 
tylko dlatego, że brali udział 

w protestach, strajkach, na te-
renach zakładów pracy. To jest 
cały obraz stanu wojennego, 
smutnego czasu – dodaje. – Tro-
chę mnie to śmieszy, że panowie 
Grzegorz Schetyna i Władysław 
Frasyniuk,  który tutaj w Lu-
binie, i nie będę ukrywał, że 
między innymi dzięki mnie był 
ukrywany w mieszkaniach, czy 
nawet Lech Wałęsa, który kie-
dyś był dla mnie idolem, a dziś 
kompletnie się pogubił, podpi-

sują się pod listem o tworzenie 
manifestacji nawołującej do 
nieposłuszeństwa, razem z oso-
bami, które w stanie wojennym 
nosiły mundur pułkownika czy 
podpułkownika. To jest trochę 
nielogiczne – stwierdza starosta.

Pod pomnikiem na Wzgórzu 
Zamkowym, by wspomnieć 
rocznicę wprowadzenia stanu 
wojennego pojawiło się sporo 
osób, byli wśród nich miesz-
kańcy Lubina, a także samo-

rządowcy i kibice ze Stowarzy-
szenia Sympatyków Zagłębia 
Lubin „Zagłębie Fanatyków”. 
Wcześniej w kościele pw. Mat-
ki Boskiej Częstochowskiej 
odprawiona została msza. Jak 
mówią organizatorzy spotka-
nia, co roku 13 grudnia uro-
czystości gromadzą coraz wię-
cej osób. Jak zwykle oprawę 
wydarzenia zapewnili między 
innymi kibice.

Marta Czachórska 
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GŁOGÓW. Napis na tablicy głosi: „W tym Zakładzie 
Karnym, w okresie stanu wojennego, pomiędzy grud-
niem 1981 a sierpniem 1982 roku, byli internowani dzia-
łacze NSZZ „Solidarność” i opozycji demokratycznej”. 
W hołdzie ofiarom represji stanu wojennego – Mieszkań-
cy Miasta i Powiatu Głogowskiego, 13.12. 2007.
W 35. rocznicę wprowadzenia stanu wojennego przed tą 
tablicą, znajdującą się na murze Zakładu Karnego w Gło-

gowie, złożone zostały wiązanki 
kwiatów i zapalono znicze. Pa-

mięć tamtych wydarzeń 
uczcili m.in. przedstawi-

ciele samorządów po-
wiatowego i miejskie-
go, biura poselskiego 
Ewy Drozd oraz służb 
mundurowych.  (UR)

W HOŁDZIE 
OFIAROM
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13 GRUDNIA CAŁA POLSKA UCZCIŁA 35. ROCZNICĘ WPROWADZENIA W KRAJU STANU WOJENNEGO

Lubin też pamięta!
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rządowcy i kibice ze Stowarzy-
szenia Sympatyków Zagłębia 
Lubin „Zagłębie Fanatyków”. 
Wcześniej w kościele pw. Mat-
ki Boskiej Częstochowskiej 
odprawiona została msza. Jak 
mówią organizatorzy spotka-
nia, co roku 13 grudnia uro-
czystości gromadzą coraz wię-
cej osób. Jak zwykle oprawę 
wydarzenia zapewnili między 
innymi kibice.

Marta Czachórska 
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URODZINYURODZINY
TWOJEGO DZIECKA  W PLAY CITY

SPRAWDŹ OFERTĘ NA

www.parkplaycity.pl

facebook.com/playcityparkrozrywki

LUB ZADZWOŃ 

kom. +48 602 260 933

SPRAWDŹ OFERTĘ NA

www.parkplaycity.pl

facebook.com/playcityparkrozrywki

LUB ZADZWOŃ 

kom. +48 602 260 933
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BĘDZIE 
OBWODNICA
 GMINA BOLKÓW. Za 
niecałe trzy lata miesz-
kańcy gminy Bolków bę-
dą mogli korzystać z no-
wo wybudowanej ob-
wodnicy. Ten 8 kilome-
trowy odcinek drogi po-
wstanie w ciągu drogi 
krajowej nr 3 i 5. Wybu-
dowane zostaną rów-
nież ekrany akustyczne.
To dobra wiadomość dla 
wszystkich podróżują-
cych przez gminę Bol-
ków. Wybudowana zo-
stanie obwodnica. Inwe-
stycja kosztować będzie 
blisko 75 mln zł. W jej ra-
mach powstanie 8 kilo-
metrów obwodnicy wraz 
budową urządzeń ochro-
ny środowiska tj. ekrany 
akustyczne oraz przepu-
sty stanowiące przejścia 
dla zwierząt.

(ER)

Odkryli stary 
cmentarz 

na drodze S3
GMINA PASZOWICE. Ponad tysiąc grobów odkryli 
archeolodzy na trasie planowanej drogi S3 w gminie 

Paszowice. Obecnie zabytki trafi ły do konserwatorów. 
Zostaną przekazane do Muzeum Regionalnego 

w Jaworze.

To duże zaskoczenie. Na 
terenie budowanej drogi 
ekspresowej S3, archeolo-
dzy znaleźli urny grobowe 
z prochami zmarłych oraz 
naczynia, w których złożono 
w czasie pogrzebu żywność 
i dary grobowe. Jak podkre-
ślają, są to pochówki sprzed 
ponad 3 tys. lat. To jedno 
z większych cmentarzysk 
z tego okresu w tym regionie.

W ich opinii na cmenta-
rzysku spoczęli przedstawi-
ciele społeczności kultury 

łużyckiej, rolnicy oraz ho-
dowcy zwierząt. Obok urn 
znajdowały się liczne naczy-
nia ceramiczne ozdobione 
malunkami wykonanymi 
czarnym barwnikiem na 
jasnym pomarańczowym 
tle oraz kilkadziesiąt przed-
miotów z brązu i żelaza tj. 
sierpy i noże, szpile, branso-
lety i naszyjniki.

Wszystkie znaleziska 
będzie można oglądać na 
wystawie w Muzeum Re-
gionalnym w Jaworze.  (ER)

FO
T. 

U
G 

PA
SZ

OW
IC

E

Chcą 
poprawić 
kolej

 ZŁOTORYJA. Gminy 
położne wzdłuż linii 
kolejowej z Legnicy 
do Jeleniej Góry chcą 
przywrócenia 
połączeń 
pasażerskich. Liczą, że 
poprawi to 
komunikację w tej 
części Dolnego Śląska.
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Infrastruktura kolejo-
wa na trasie Legnica-
-Lwówek Śląski-Jelenia 

Góra od wielu lat ulega 
degradacji. Samorządowcy 
liczą na to, że reaktywa-
cja połączeń kolejowych 
pozwoliłaby na poprawę 
komunikacji, szczególnie 
dla osób dojeżdżających do 
pracy np. stref ekonomicz-
nych ulokowanych m.in. 
w Złotoryi, Jeleniej Górze 
czy Legnicy. Samorządow-
cy podkreślają, że w tym 
rejonie pracy jest mnóstwo, 
niestety dostęp do niej jest 
utrudniony, bo wciąż bra-
kuje infrastruktury drogo-
wej i kolejowej.

– Wielu bezrobotnych 
nie posiada własnego sa-
mochodu i jest mało mobil-

nych. Transport publiczny 
praktycznie u nas nie funk-
cjonuje. To połączenie kole-
jowe mogłoby wyhamować 
ucieczkę ludzi poza region 
w poszukiwaniu lepszej pra-
cy – mówi Marcin Zawiła, 
prezydent Jeleniej Góry.

Zdaniem samorządow-
ców reaktywacja np. odcin-
ka od Lwówka Śląskiego do 
Złotoryi pozwoli również 
na lepsze skomunikowa-
nie regionu z Wrocławiem. 
Miałoby to stanowić alter-
natywę dla dojazdu do sto-
licy województwa podczas 
ewentualnej przebudowy 
autostrady A4. Kolejnym ar-
gumentem jest wyekspono-
wanie potencjału turystycz-
nego Pogórza Kaczawskiego 
i Kotliny Jeleniogórskiej.

W tej sprawie wkrót-
ce zostanie podpisany list 
intencyjny, który trafi do 
parlamentarzystów, mini-
strów oraz radnych sejmiku 
dolnośląskiego.

Gminy liczą, że pomysł 
poprze również KGHM, 
który planuje uruchomie-
nie kopalni na terenie gmi-
ny Warta Bolesławiecka 
i być może będzie potrze-
bować wyremontowanej 
infrastruktury kolejowej 
do transportu urobku. Ko-
ordynacją tych działań 
ma się zająć Urząd Miejski 
w Złotoryi.

Szacowany koszt remon-
tu linii klejowych może wy-
nieść nawet 160 mln zł.

Ewelina Rozmus
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Lubinianki w kadrze 
na Mistrzostwa Europy
 ŁYŻWIARSTWO SZYBKIE. W Warszawie odbyły się 

XXXI Mistrzostwa Polski na Dystansach i LXXXV 
Mistrzostwa Polski w Wieloboju w łyżwiarstwie 

szybkim. Lubin reprezentowały Natalia Czerwonka 
i Kaja Ziomek.

Zawodniczka Zagłębia 
Lubin zdobyła złote medale 
na dystansach 500, 1 000 
i 1 500 metrów oraz srebro 
na dystansie 3 000 metrów. 
Jej młodsza koleżanka, Kaja 
Ziomek z MKS Cuprum Lu-
bin stanęła na drugim stopniu 
podium podczas biegu na 500 
metrów.

Po zakończeniu krajowego 
czempionatu w Warszawie 
sztab szkoleniowy Polskiego 
Związku Łyżwiarstwa Szyb-
kiego ustalił skład reprezenta-
cji Polski na mistrzostwa Eu-
ropy, które rozegrane zostaną 
od 6 do 8 stycznia w Heeren-
veen. W kadrze nie zabrakło 

miejsca dla dwóch lubińskich 
panczenistek. Powołanie 
otrzymała zarówno Natalia 
Czerwonka jak i Kaja Ziomek.

(LL)

  Kadra: 

Kobiety – wielobój: Katarzy-
na Bachleda-Curuś, Natalia 
Czerwonka, Katarzyna Woź-
niak
Wielobój sprinterski: Kaja 
Ziomek, Andżelika Wójcik
Mężczyźni – wielobój: Kon-
rad Niedźwiedzki, Jan Szy-
mański
Wielobój sprinterski: Seba-
stian Kłosiński, Piotr Michal-
ski, Artur Nogal

Forsell, po nieudanej 
przygodzie w Tur-
cji, wysoką formę 

odbudował w Miedzi, 
gdzie w rozgrywkach I ligi 
potwierdził ogromny po-
tencjał i zachwyca kibiców 
pięknym golami i nieszab-
lonowymi zagraniami. Nie 
bez znaczenia pozostaje 
fakt, że świetnie dogaduje 
się z trenerem Ryszardem 
Tarasiewiczem, co pod-
kreślał już kilkukrotnie 
w wywiadach. 

– Podpisaliśmy z nim 
nowy kontrakt na najbliż-
sze pół roku i uzgodnili-
śmy, że w tym okienku nie 
skorzysta z ofert innych 
klubów – mówi Andrzej 
Dadełło, właściciel Miedzi.

Fin w osiemnastu me-
czach rundy jesiennej I li-
gi zdobył osiem bramek 
i zaliczył sześć asyst. Nic 
dziwnego, że szybko zwró-
cił na siebie uwagę klubów 
z wyższej ligi, ale na wios-

nę zostaje w Miedzi. Leg-
niczanie już teraz mogli 
na transferze Fina zarobić 
duże pieniądze, ale nie sko-
rzystali z tej możliwości. 
Dlaczego? – Wielokrotnie 
mówiłem, że z Miedzią 

chcę przede wszystkim rea-
lizować ambitne cele spor-
towe, a nie zarabiać na niej 
za wszelką cenę – tłumaczy 
właściciel  klubu.

Adam Lemanik

Forsell zostaje
w Miedzi!
 PIŁKA NOŻNA. Udało się! – tak mogą 
powiedzieć działacze Miedzi Legnica. 
W drużynie pozostanie Petteri Forsell, 
który jesienią był ofensywnym liderem 
zespołu Ryszarda Tarasiewicza i jednym 
z najlepszych zawodników w I lidze.

Petteri Forsell 
świetnie odnalazł 
się w barwach 
legnickiej Miedzi
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D la „Miedziowych” 
był to mecz bardzo 
ważny z kilku wzglę-

dów. Lubinianie chcieli wy-
grać w ostatniej tegorocznej 
rozgrywce i w końcu zwycię-
żyć na własnym stadionie. 
Ostatnio Zagłębie cieszyło 
się z domowej wygranej 31 
lipca, kiedy pokonało zespół 
z Niecieczy 2:0.

Lubinianie od początku 
spotkania dłużej utrzymywa-
li się przy piłce i sprawiali lep-

sze wrażenie. Tak naprawdę 
goście w pierwszej połowie 
zagrozili im tylko raz i od ra-
zu skończyło się to bramką. 
Podopieczni Piotra Stokowca 
nie złożyli broni i w samej 
końcówce tej części spotka-
nia doprowadzili do remisu. 
Arkadiusz Woźniak sku-
tecznie wykonał rzut wolny 
z około 20 metrów i było 1:1.

Ten sam zawodnik dał 
swojej drużynie prowadze-
nie dziesięć minut po zmia-

nie stron. Tym razem Woź-
niak wykorzystał dokładne 
dośrodkowanie Jakuba To-
sika i zdobył bramkę na 2:1. 
Wynik nie uległ już zmianie, 

chociaż Piast robił wszystko, 
aby doprowadzić do remisu, 
a Zagłębie – aby zdobyć ko-
lejnego gola.

Łukasz Lemanik

SPORT

AZS 
CZĘSTOCHOWA 

1:3
(22:25; 22:25; 
28:26; 22:25) 

 CUPRUM 
LUBIN

MVP spotkania: Grzegorz Łomacz
AZS: Szymura, Janus, Kowalski T., Grebeniuk, Buniak, Mo-
roz, Kowalski A. (libero)
Cuprum: Täht, Hain, Kaczmarek, Łomacz, Böhme, Pupart, 
Rusek (libero)

KGHM ZAGŁĘBIE 
LUBIN  

2:1
(1:1)

PIAST 
GLIWICE 

Bramki: Jankowski (23'), Woźniak (44' i 55')
Zagłębie: Polacek – Tosik, Guldan, Jach (66' Madera), Todorovski – Ł.Piątek, 
Kubicki – Woźniak, Janoszka (90' Papadopulos), Rakowski – Buksa (77' Nes-
por).
Piast: Rusov – Sedlar (63' Bukata), Pietrowski, Hebert – Mokwa (66' Szeliga), Ko-
run, Radosław Murawski, Moskwik – Badia, Jankowski, Masłowski (78' Zivec).

Spokojnych i radosnych Świąt Bożego 
Narodzenia spędzonych w rodzinnym  

gronie oraz zdrowia i wszelkiej pomyślności  
w Nowym Roku 2017

życzą

Zarząd i pracownicy

Regionalnego Centrum Sportowego

r e k l a m a

Wygrana Cuprum 
w Częstochowie 

 SIATKÓWKA. Zawodnicy Cuprum Lubin 
zrehabilitowali się za nieudany występ 

przed własną publicznością podczas starcia 
z zespołem z Opola. W Częstochowie 

lubinianie zgarnęli już komplet punktów, 
pokonując miejscowy AZS 3:1.

W Hali Widowiskowo-Sportowej w Czę-
stochowie siatkarze Gheorghe Cretu bez 
większych problemów ograli tamtejszy AZS, 
choć gospodarze zdołali „wyrwać” lubinia-
nom jeden set. Pierwszą część spotkania lepiej 
rozpoczęli miejscowi, ale dzięki Marcusowi 
Böhme i Robertowi Tähtowi rywalizacja się 
wyrównała. Goście później grali lepiej i wy-
grali 25:22. Również drugą część spotkania 
przyjezdni rozstrzygnęli na własną korzyść. 
W trzecim secie AZS Częstochowa się nieco 
otrząsnęła i po zaciętym boju wygrała 28:26. 
Czwarty set to szybka rehabilitacja lubinian, 
którzy zwyciężyli 25:22. Spotkanie znakomitą 
zagrywką zakończył Łukasz Kaczmarek, a Cu-
prum zwyciężyło 3:1.  (LL)
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MVP spotkania 
– Grzegorz Łomacz

ZAGŁĘBIE SPRAWIŁO SWOIM KIBICOM MIŁĄ 
PRZEDŚWIĄTECZNĄ NIESPODZIANKĘ  
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Wygrana 
z Piastem 
na zakończenie rokuna zakończenie rokuna zakończenie roku

 PIŁKA NOŻNA. Piłkarze KGHM Zagłębia 
Lubin udanie zakończyli rok. W ostatnim 
spotkaniu Lotto Ekstraklasy pokonali zespół 
Piasta Gliwice 2:1 (1:1).

Łukasz Janoszka

Zwycięstwo 
„Miedziowym” zapewnił 
Arkadiusz Woźniak

CZĘSTOCHOWA 
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N ajpierw z koreań-
skim stylem piłki 
ręcznej zmierzyli się 

głogowianie. Chrobry prze-
grał we własnej hali 28:31. 
Już po pierwszej połowie 
zespół z Azji prowadził wy-
raźnie, w drugiej do głosu 
doszli głogowianie, ale na do-
prowadzenie do remisu nie 
było czasu. – Dla nas to fajna 
sprawa zagrać z rywalem tak 
egzotycznym, móc sprawdzić 
się na tle całkiem innej piłki 
ręcznej. Graliśmy w nieco 
eksperymentalnym składzie 
z młodymi zawodnikami, 
którzy pokazali się z dobrej 
strony – mówi Jarosław Cie-
ślikowski, trener Chrobrego 
Głogów. 

Dzień po meczu w Głogo-
wie okazję do zobaczenia Ko-
rei Południowej w akcji mieli 
kibice w Lubinie. Spotkanie 
nie miało szybkiego tempa. 
Przez większość czasu mecz 
był bardzo wyrównany, a na 
jego początku lepiej prezen-
towała się azjatycka druży-
na. Koreańczycy prowadzili 
1-2 bramkami do stanu 11:9. 
Wówczas o czas poprosił 
Paweł Noch, a jego zawod-
nicy zdobyli cztery bramki 
z rzędu i objęli prowadzenie. 
W drugiej połowie przewa-
ga miedziowych była jeszcze 
bardziej widoczna, głównie 
za sprawą udanych interwen-
cji Patryka Małeckiego. W 38. 
minucie było 18:14, później 

23:18. Goście nie zamierzali 
składać broni i na dwie minu-
ty przed końcem z rzutu kar-
nego doprowadzili do remisu. 
Ostatnie słowo należało jed-
nak do Zagłębia, a dokładnie 
do Michała Bartczaka, który 
zdobył bramkę na 27:26.

Lubin gościł już reprezen-
tację Korei. W maju w hali 
RCS-u zaprezentowały się za-
wodniczki koreańskiej kadry, 
które zagrały dwa towarzyskie 
mecze z Metraco Zagłębiem 
Lubin i jeden z KPR-em Jelenia 
Góra. We wrześniu na obozie 
przygotowawczym do nowe-
go sezonu w Lubinie przy-
gotowywały się mistrzynie 

Turcji z Yenimahalle 
Ankara. – Wizyty 
drużyn klubowych 
czy reprezentacji to 
świetna promocja nie 
tylko dla naszego klu-
bu i piłki ręcznej, ale 
przede wszystkim mia-
sta. Każdy chwali sobie 
tutejsze warunki, a po 
nowym roku najprawdo-
podobniej gościć będziemy 
kolejną reprezentację – mówi 
Witold Kulesza, prezes MKS 
Zagłębie Lubin.

Transmisję z meczu w Lu-
binie można było obejrzeć na 
antenie TV Regionalnej.

Łukasz Lemanik
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SPR CHROBRY 
GŁOGÓW 

28:31 
 (9:16)

KOREA 
POŁUDNIOWA 

Chrobry: Kapela, Kontraktewicz – Miszka 4, Zdobylak 2, Świtała 2, Babicz 1, 
Tylutki 6, Biegaj 5, Kubała 3, Rydz 3, Stelmasik 2
Korea: Juneki, Hyunki, Jaeyong 1, Hansol 3, Yongjun 4, Yunsuk 1, Hyeonsik 
2, Yikyeong 4, Dongcheol 6, Kwangsoon 3, Suyoung 4, Eunho, Minho 2, 
Seungdo, Doyeop, Jinho, Dong Ham 

MKS 
ZAGŁĘBIE LUBIN 

27:26 
(13:12)

KOREA 
POŁUDNIOWA

Zagłębie: Małecki – Stankiewicz 6, Przysiek 1, Kużdeba 2, Mrozowicz 1, 
Pawlaczyk 2, Szymyślik 2, Czuwara 6, Wolski, Bartczak 6, Pietruszko 1.
Korea: Juneki, Hyunki, Jaeyong, Hansol 2, Yongjun 3, Yunsuk, Hyeonsik 2, 
Yikyeong 7, Dongcheol 7, Kwangsoon 1, Suyoung 4, Eunho, Minho, Seung-
do, Doyeop, Jinho, Dong Ham

PIŁKARZE RĘCZNI Z ZAGŁĘBIA MIEDZIOWEGO SPRAWDZILI SIĘ 
W BOJU Z AZJATYCKIMI RYWALAMI

granie
 PIŁKA RĘCZNA. Piłkarze ręczni Chrobrego Głogów i Zagłębia Lubin na zakończenie roku mieli okazję zmierzyć się 

z dość egzotycznym rywalem. Obie drużyny zagrały towarzysko z reprezentacją Korei Południowej. 
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23:18. Goście nie zamierzali 
składać broni i na dwie minu-
ty przed końcem z rzutu kar-
nego doprowadzili do remisu. 
Ostatnie słowo należało jed-
nak do Zagłębia, a dokładnie 

graniegraniegraniegranie
Koreańskie 


